




















































































































































































































































































narodu na rozne zabory, pod pod wielu 
nie , wielu lukami, z winy 

tego, w zaborze rosyjskim i pruskim 
do zwalczania liczne przeszkody, a w niektórych dzia::: 

lach swoichspotykala sta:nowczy zakaz. nale .. 
z jej instytucjami 

galnemi, a niekiedy :nielegalnemi, niepodobna, 
ki temu rozstrzeleniu, ukrywaniu 

pod e,tykietami. 

Warto jednak warunki, w jakich 
na 'celu wykonywanie opieki, 

w Polskiem. 

PrzedewszYistkie:m funkcjonajrjusze Polskiego, 
swe stanowiska, nie mieli za 

dycyj i odziedziczonej 
dynie t. j. zabór austrjacki, 

wyrobionych nieco pod tym kandydatów. 
W zarborach pruskim i rosyjskim nie w 

i nawet zakres wykonawczych 
nicypalnych tylko w razie im 

nowego z zadaniami 
które znali jedynie z teorji, nie odrazu 

trafiali na drogi praktyki najodpowiedniejszej. O 
dzie ziemskim :nie mówimy - jego rozleglejsza 
jest dopiero Ale nawet 
miejtskie, na których tyle tego rodzaju, 
jako na organizacjaJch inicjatywy w tym 
mocy dla iniCjatywy prywatnej, dopiero na dobre 

;sobie w tej, zw{.aszcza w zaborze rosyjskim, 
tak obcej im dziedzinie. Dopiero obecnie 

w swoiich a w 
,sposohflJch z tych 

To po pierwsze. 
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Po drugie, pO'wstające PaństwO' PO'lskie i O'rganizujące się 
samO'rządy znalazły się bez środków. PaństwO' przy PO'wstat 
waiIltiu swO'jem nie miałO' ani szeląga w kas1ie, a kraj zubożony 
przez woj:nę we wszystkich swoich dzielnicach, a nawet nie. 
kiedy zupełnie zniszczony, nie mógł na ra'zie dO'stal\czyć pO'. 
trzebnych środków ani w drodze p O'datkO'wej, ani w posta~ 
ci dostatecznie rozległych pożyczek. W kO'ńcu zawisła nad 
krajem wielka PO'd względem gospodarczym klęska: infla::: 
cja, która w niwecz obróciła istniejące z czasów przedwojen" 
nych kapitały ruchome. Kraj znalazł się bez 'zasobów pie" 
niężnych - niedomaganie, które i obecnie daje się jeszcze 
silnie O'dczuwać. A tymczasem w oiągu pierwszych lat ist. 
nienia swego zarów:no państwo, jak inicjatywa prywatna sta::: 
nęły wobec nadmiaru zadail opiekuńczych, które wymagały 
nie tylko wielkiej sprawności fachowej, większej niż i,stnieją. 
ca w pogotowiu w kraju, ale także O'lbrzymiJchśrodków. 
WO'jna, która w O'brębie Pań.stwa PO'lskiegO' znalazła swój 
kres dOPiero ku schyłkowi 1920 r., zostawiła po sohie ol::: 
brzymie przestrzenie, ogołocO'ne z budynków, inwentarza 
żywegO' i martwegO', a nawet z lud~i. PO'la w niektórych O'ko::: 
licach PO'rastały młodą brzózką lub sosenką, a ludnO'ść je. 
szcze lat parę pO' wO'jnie musiała szukać przytułku w O'kO'. 
pach z czasów wO'jny. Przecież w O'brębie KO'ngresówki, pO' 
lewej strO'nie Wisły zniszczonO' 146.014 budynków, pO' pra. 
wej 287.122, w wO'jewództwach zaś wschO'dnich (prócz \Vi. 
leńszczyzny) 456.592! Trzeba byłO' pomóc ludnO'ści dO' O'dbu" 
dO'wania chat i budynków, do zagO'spodarO'wania się, niekic. 
dy nawet dostarczać jej pO'żywienia, azwłasZlcza O'dżywiać 
dzieci. Cofające się w f. 1915 wojska rosyjskie nie tylko pa. 
liIy wioski, ale pędziły przed sobą se!tki tysięcy ludnośd: licz. 
ba tych przymusowych uchodźców sięgała wielu setek tysię; 
cy głów, a władze oKupacyjne niemieckie wywiozły przeszło 
400.000 ludzi z KO'ngresówki na roboty dO' Niemiec. Te tłu::: 
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my uchodźców i wygnańców wracały do krajuzgłodzone, 
obszarpane, owszale, dotknięte chorobami, a niekiedy 
ciężarne w zarazki epidemiczne: w latach 1919-1920 wró: 
cilo repatrjantów, przedewszystkiem z Rosji, 455.339; w r. 
1921-22 - 761.070; w latach 1923-24 - 48.322. Trzeba było 
rozoiągnąć kontrolę nad ich zdrowotnością, chorych trzy~ 
mać w Iszpitalach, pomóc Z'drowym do pOWT'otu do wioski 
rodmmej, a Z'WlagzlCzazająć się sierotami, których odumarli 
rodzice podcza:s drogi powrDtnej, a niekiedy wcześniej -
podczas pDbytu przymusowego w Rosji. Były tO' zazwyczaj 
dzikie, zahukane ,stwDrzonka, :nieufne w najwyższym sto" 
pniu wzgJędem każdego, wyzute ze wszystkich zwyczajów 
normalnej społeczności, ,zbiedzone i zawszone jClszcze bar" 
dziej niż ogół uchodźców. Wojna pO'zostawiła w kraju ty" 
siące dzieci wyglodzonych, Ta'chitycznych, zarażonych ja" 
glicą lub mających początki suchot, w tej liczbie byłozno" 
wu mnóstwo sierot. Spis Polsko"Amerykańskiego Komitetu 
Pomocy Dzieciom w r. 1921 znalazł 28.968 zupełny'ch siel."ot. 
131.672 pól"sierot które utraciły rodziców skutkiem działań 
wojennych tylko wdwóoh zabO'1."aIch - rosyjskim i austrjac" 
kim. W tej Hczbie byłO' około 16.000 w wieku poniżej lat 
6 i około 114.000 w wieku lat 6 - 14. Pozostało mnóstwo in" 
walidów cywilnych, wygłodzonych i wynędzniałych w okre" 
sie okupacjli niemieckiej, a do nich przybyli inwalidzi wo" 
jenni, zwłaszcza z wojsk polskich, których los przedew1szyst" 
Idem obchodził nowe państwO'. Istniały, zwłasz,cza na wscho" 
dzie, rozległe ogniska tyfUlSu i innych chorób, gdy chodzi 
Q ludzi, oraz ksiągosuszu i nosacizny w zakre!sie bydła i koni. 

Przedwojenne instytucje O'piekuńcze znalazły isię bez fun: 
duszów: część ich majątku ruchomegO' rząd rosyjski był 
wywiózł, resztę w niwecz obrócił kryzy,s walutowy. Nie 
mogły pośpieszyć z żadną poważniejszą pomocą państwu 
w sprawie uporania się z niedomaganiami. Służyć mogły je" 
dynie swojemi budynkami i personelem, który zresztą nie: 
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zawsze dorastał do oczekujących go zadań, ale miał tę za' 
letę, iż bądźcobądź istniał. Lokowano w tych instytucjach 
sieroty, inwalidów - państwo, a jeszoze później samorządy 
ponosiły koszta ich utrzymania, wspierając instytucje opie~ 
kuńcze zapomog1ami pienictżnemi. W r. 1923 w średniem za~ 
kłady opieki są w połowie kosztów swoich utrzymywane 
z funduszów publicznych. Innemi słowy w zakresie służby 
opi,ekuńczej działalność i!lJStytucyj opieki, o ile orpierały się 
na funduszach ze źródeł prywatu)'Ich, mocno podupadła. 
Właśnie ten finansowy upadek fi1antrop}i, mniejsza o powo~ 
dy, jest rysem znamiennym dla okresu powojennego. ln~ 

stytucje filantropijne okazały się bezsilne w obliczu klęsk 
i niemal bez środków własnych. Ich miejsce zajmować za::: 
częły ins-tytucje o char,akterze publicznym, traktujące, zgo~ 
dnie z konstytucją Pań,stwa Po1skiego, pomoc potrzebują~ 
cym nie jako łaskę ,ale ja:ko obowiązek społeczny. W pierw::: 
szych latach po wojnie ograniczały swoje takie traktowanie 
sprawy prawie wyłącznie do ofiar wojny. Obecnie z'Ohowią::: 
zania względem ofiar wojny zmniejszyły się poważnie w li~ 
czbie swojej i rozciągłości, wogóle ~ałatwiono - mniejsza 
w jaki sposób - najgwaltowniejsze niedomagania, czasu 
wojermego zrodzone. Walutazostala ustalona, kraj wrócił do 
pokojowego , normalnego trybu życia i na przód zamiast 
ofiar wojny wysunęli się rozbitkowie i inwalidzi pokojowe::: 
go pożycia: bezrobotni, ka,Ieki, niedołężni, starcy i t. d. 
\\1 porównaniu z czasami powojennemi pewną liczbę przy::: 
padków tego rodzaju wzięło już na siebie Palistwo (ubez::: 
pieczenie w razie bezrobocia, ubezpieczenia pracowników 
umysłowych, rozszerzona ustawa kas chorych), a zapowie::: 
dziane ubezpieczenie starości, które prawdopodobnie w nie::: 
dalekiej przyszłości stanie się rzeczywis-tością, pomnoży tę 
liczbę. Ale pozostaną różne inne wypadki, a w chwili obec::: 
nej pozostają wciąż i długo będą jesz'cze pozostawali, mię" 
dzy innymi, i zniedołężniali starcy. Chodzi o rozciągnięcie 
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nad różnemi kategorjami niezdolnych do pracy, bądź sierot 
bądź dOTosłych, dostatecznej opieki. Potrzeby są bardzo 
znaczne. Ministerstwo Pr:acy i Opieki Społecznej dokonało 
obrachunku Vi tym względzie dla dn. 1 stycznia 1924 r. 
Obliczalo, iż w obrębie Państwa (prócz Górnego Śląska) znaj« 
dowalo się wtedy około 265.000 osób, potrzebujących opie« 
ki (opieki zapobiegawczej nie wzięto pod rll!chubę). W za« 
kłada,ch opiekuńczych było 62.000 osób, a mianowicie około 
46.000 dzieci (z tych 25 % na pełnem utrzymaniu związków 
samorządowych) i 16.000 dorosłych (60 % na utrzymaniu 
związków samorządowych). Z pośród pozostałych 203.000 
osób, około 20.000 wymagałoby na razie stałej opieki poza< 
zakładowej, 183.000 zaś opieki doraźnej. Licząc 1.75 zł. 
dziennie na utrzymanie osoby w zakładzie, 0.50 zł. na opie~ 
kę stałą pozazakładową i w kOł1cu na pomoc doraźną ro~ 
cznie 15 zł., otrzymujemy kwotę okolo 46.000.000 zł. Do 
tego dochodzą fundusze potrzebne na budowę i urządzenie 
zakładów nowych, obecna ich liczba bowiem jest zgoła nie~ 
dostateczna. Bynajmniej nie odpowiaidające potrzebom ko~ 
nieczne powiększenie liczby zakładów dla doro'słych (liczbę 
tę wyszczególniono już, por. część II, 2 b), wymaga nakła:du 
35.700.000 zł. Gdy chodzi o dziatwę, należałoby conaj« 
mniej wybudować 10 sierocińców dla 2500 dzieci, tyleż dla 
tysiąca dzieci ,trudnych do prowadzenia i moralnie zanied~ 
banych, dwa zakłady dla 200 kalek, 8 dła 800 ociemniałych, 
10 dla tysiąca gruźlicznych, 10 dla tysiąca głuchoniemych, 
nadto 10 :zakładów dla 2000 dotkniętych jaglicą - około 
27.500.000 kapitału inwestycyjnego. Obecnie koszta tych in~ 
westycyj, wobec stabilizacji złotego na innym poziomie, niż 
poziom podówczas brany pod uwagę, wyniosłyby o wiele 
więcej - około 100.000.000 zł. Takie są wydatki jedno« 
razowe. Od możności wydatkowania tych funduszów (na 
inwestycje i na stale utrzymanie pensjonarjuszy) częścio« 
wo przez państwo, ale I?l'zedewszystkiem przez samorządy 
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r-

zależy u nas sprawa losów opieki społecznej, - od możności 
z jednej strony, ale z drugiej i od zrozumienia przez samo~ 
rządy, zwlas~cza powiatowe, swojego obowiązku społecz~ 
nego. O środkach, czerpanych w drodze filantropijnej nie 
mówimy: istniały w przeszŁości, istnieć będą i w przyszłości, 
ale w budżecie opieki spole,cznej, pojętej tak, j,ak ją poj: 
muje nasza KO'IJJsltytucja, a więc jako obowiązek społeczny, 
i spadają'cejcałym ciężarem na samorządy, odgrywać będą 
u nas rolę ba'rdzo podrzędną. 
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tuted. In m~nycases, these club~houses inc1ude librruries 
and reading~rooms. 

A fe.w words should be added regM'ding the popular 
theatres which are grouped under the Federations of Pome~ 
rania, Lemberg and Warsaw. At the beginnig of 1927, the 
Warsaw Federation posselssed 414 independent theatrttcal 
groups, 1,700 theMrical sections of the Rural Union for 
Young People, 1,400 belonging fu the Central Union of 
Agricultural Associations, 1,500 to the Rifle Range Club a.nd 
800 to the Consumers' Federation. 
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